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„Nowa Reforma“ wychodzi dwa razy dziennie.
Numei p o r a n n y  wychodzi codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni poświątec^nyck, 

nnmer p o p o ł u d n i o w y  codziennie z wyjątkiem niedziel i dni świątecznych.

P p e n u m e r a t a  w y n o s i : NOWA
W  m iejscu.............................
W  AiiKtro-Wogrzecli:

z jednorazowo, przesyłką poczt, 
z dwurazową „ „

W Taństwio Niemieckiem . . .
W  innych państw/ach . . . .  
P r e n u m e r a t ę  i  o g ł o s z e n i a  (ir.scraty)

rocznie t pótrooznlc: kwartalnie;
24 koron 12 koron 6 koron

32 „ 16 . 8 .
38 „ 19 » 9 kor. 50 h.
36 „ 18 „ 9 koron
48 „ 24 „ 12 n

miesięcznie
2 korony

2 kor,
3 „
3 »
4 „

70 h.
20 „

uprasza się nadsyłać wprost do Adm im stracyi 
,,N. Refortesy“ w Krakowie.

RedrJscya: ul. Jagiellońska 10. AdmSnistracya: ul. św . Anny 3. 
Telefon  Eedakcyi 41. AdminisŁracyi Nr 241. L))a rozmów zam iejscowych 1572.

Kr rach. poczt. Kasy oszczed. 857.484.
H e l .  o p i s ó w  n a d s y ł a n y c h  l l e t l a h c y a  n i e  z w r a c a .

W e  L w ow ie  sprzedaż numerów po 12 hi,: w Biurze dzienników S. S o k o ło w s k ie g o ,  
ulica Jagiellońska 3 i w B iu rz e  Plchrsa, ulica Karola Ludwika 8.

C e n a  n u m e r u  1 0  h a l . ,  z  ' p r z e s y ł k ą  p o c z i o i u ą  1 2  h a l . W Y D M im  P O M N N J B .

P p e n u y n e p a t ę  p r z y j m u j ą :
zam iejscow ą z Administracya „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy pocztowo; m iejsco­
w ą :  Administracya „Nowej Reformy". — Główna trafika w Rynku. — Agencja J. Ropcasa 
i A. Salomonowej, ni. Szczepańska 9; Biuro dzienników M- Ilupczyca, ul. Jagiellońska 7:

Trafika w Sukiennicach.
Zam iejscow ą prenum eratą i o g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmują: "We L w o w ie  Biura 
dzienników: A. Buclistab, ul. Karola Ludwiki 21. S. Sokołowski, ul. Jagiellońska 8. — 
W  Jarosław iu  A. Amster. — W  Tarnow ie i i.  Rockach, — W  W iedn iu  Herman' 
Goldschmied (sprzedaż oddzielnych numerów), I. "Wollzeile 6. — M. Dukes Naclifolger, 
Haasenstein & Yogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n, M., Berlinie, Lipsku. BazTlei 
i Wrocławiu). — R. Mjsse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze). — 
H. Schalek (Wollzeile). — W  Paryżu Socićte Mutuelle de Publicitć A. L o re tte , directeur,

61 Rue Rougemont.
O głoszenia (inseraty) przyjmuje Administracja „Nowej Reformy" za opłatą od miejsca 
wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 24 li., za każdy następny raz 18 h. — 
Nadesłane po 80 li. od wiersza. — G łosy  publiczne po 2 kor. od wiersza. Układ 
tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h. — Załączniki do „Nowej Re­
formy" (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz 

dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów.
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Odwrót Rosyan na Bukowinie.
(Telegram c. k. Biura Korespondencyjnego.)

Wiedeń, 8 lutego.
Położenie w Polsce rosyjskiej i w Galicyi zachodniej jest niezmienione.

l a e l ę t a  w s l k l  w  I t e r p u t a e l i *
Na froncie karpackim rralczy się zawzięcie.

fM a y s k a ia fe  K lia s p o lim g ra .
I4/ pchidfiiGWfcj Bukowinie znajdują się nasze ¥ r̂ijska w pefnym 

sukcesu marszu naprzód. Bosyanle w zupełnym odwrocie. Wczoraj 
zgłoszona 1200 jeńców i zdobyta wiele materyału wejennego.

Po południu wkroczyły nasze wojska —  wśród wielkiej radości 
ludności —  do Kimpofuwgir

Zastępca szefa sztabu gen., von H o e f e r ,  
marszałek polny porucznik.

w oi.ua
{Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.)

Wiedeń, 8 lutego.
Na południowym terenie wojennym nie ma żadnej zmiany.

A t a k  lo t n ik ó w  @visti:ryaekfeSa a a  A i l r y a t y k w .
Na Adryatyku odniósł atak powietrzny naszych dzielnych lotników na franctislue trans­

porty dobry sukces. W  rzuceniu ooinb osiągnięto Kilka celnych rzutów.
Zastępca szefa sztabu gen., von H o e f e r ,  

marszałek polny porucznik.
!--------------------       O-----------------------------

Nowe walki we Flandryi.
(Telegramy c. k. Biura korespondencyjnego.)

Berlin, 8 lutego.
(B iu r o  Wolffa). W ielka główna kwatera, 7 lutego:

Na zachodnim terenie wojny, na południowy wschód od Ypern, zajęliśmy jedne francuskie
Okopy strzeleckie i zdobyliśmy przy tem dwa karabiny maszynowe. Na południe od kanału La
Bassće wtargnął nieprzyjaciel do jednego z naszych szańców strzeleckich. Walka tam trwa 
jeszcze-. «mi ą-iiiiw u*- .  ~

Zresztą na obu tarenaefc wojny, prócz walk działowych, nie zaszły żadne ważniejsze wy-
Naczelne kierownictwo armii.

------ -  ------------     O----------------   *

M l l i  ta lu  sii&zk ni.
*

(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.)

Konstanynopol, 8 lutego.
U lutego. Dofiiesienio agencji telegraficznej Milli:

Komunikat głównej kwatdPy donosi: 
t sStraże przednie naszych wojsk przybyły do okolic na wschód od Kanału Suezkiego i od- 

pęuziły straże przednie Anglików w kierunku Kanału. Przy tej sposobności przyszło w oko­
licy koło Izniaila i Kantara do walk, które jeszcze trwają.

Paryż, 8 lutego.
Y obronie kanału Suezkiego w  dniu 3 bm. brały udział także okręty francuskie.

n b a r d o w a n i e  E t a t e m .
(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.)

Konstantynopol, 8 lutego. 
Agoacya Milli ogłasza prywatny telegram, według którego wojenny okręt turecki spotkał 

w pobliżu Balum cztery rosyjskie okręty wojenne, które wziął pod ogień. Okręt turecki zmu- 
^ ^ ^ rę ty ro s y  i skie do ucieczki do Batum, ścigał je tam a następnie bombardował miasto.

lis w,mm t *
$f£*i

Nominacya Dra Korbera.
( l e i .  c. k. Biura Iror^jp.)

Wiedeń, 8 lutego.
*KoTrespondenz Willielm« donosi:
Zapowiedziane ustąpienie ministra wsoólnego 

skarbu Bilińskiego, jak się dowiadujemy, już 
nastąpiło.

Jego następcą zamianowany został były pre­
zydent ministrów dr. Ernest Korber, który w 
najbliższych dniach będzie przez cesarza za­
przysiężony.

łS e fw iK iroB ?  Kifflitet
B ra is is i Paisklifa.

c. k. Biura koresp.)

Rerlin, 8 lutego.
 ̂ Pod przewodnictwem ks. Hatzfelda odbyło 

się po południu ̂  v r gmachu parlamentu ukon- 
stytuowame międzynarodowego centralnego 
komitetu dla wsparć dla ludności w okupowa­
nych przez wojska niemieckie częściach Kró­
lestwa Polskiego. W  przemówieniu zagajają- 
cem zaznaczył przewodniczący, że komitet bę­
dzie urządzał v f Niemczech składki pieniężne 
na chleb dla ludności w Królestwie Polskiem.

Ambasador amerykański Gerard doniósł, że 
Rockefeller założył w Ameryce komitet ratun­
kowy ; x.e l>avriący tu przewodniczący amery­
kańskiego Czer .onego Krzyża Biknel również 
^yraził gąitowośó <lo usług dla dobrej spraw 
Do wydziału wykonawczetro m iędzynarodowi

go komitetu benlralnego -wybrani zostali amba­
sadorowie amerykański i hiszpański w Wiedniu 
i Berlinie, arcybiskup poznański, ks. Likowsld, 
ks. biskup krakowski ks. Sapieha i filantrop 
amerykański Jakób Scliiff. Generalna dyrelccya 
ma siedzibę w Berlinie. Wszystkie koszta admi­
nistracyjne ponosi Rockefeller.

Na propozycyę. prezydenta parlamentu niem. 
Kaeinpfa wybrani zostali do wydziału wyko­
nawczego niemieckiego komitetu ratunkowe­
go ks. Hatzfeld jako prezydent, dyrektor mini- 
steryalny dr Lewald jako zastępca przewodni­
czącego i dyrektor Guttmann z Banlcu drezdeń­
skiego jako sekretarz. Po oznajmieniu, że wiel­
kie instytucye ba-nlrowe już subskrybowały 
znaczne siuny, ułożono brzmienie odezwy ra­
tunkowej, jaka ma byó ogłoszoną.

sirzy§ai558 es8d 0 SuHcdI.
Rotterdam, 8 lutego.

» Daily Telegraph« donosi w korespondencyi
z Petersburga:

| W  zachodniej Galicyi i pod Karpatami toczą 
się wałki, które mają rozstrzygające znaczenie.

j Wojska austro-węgierskie otrzymują tutaj cią­
gle posiłki i coraz bardziej rozciągają swój Lont.

Rosyjskie sprawozdania urzędowe donoszą, 
że pod Karpatami, głównie na północ od Dukli, 
toczą się gwałtowne wałki. Nieprzyjaciel (to 
jest wojska austro-węgierskie. Przyp. „N . 
Ref.“ ) atakuje z niebywałą gwałtownością.

Gfenzywa 
austryacka i niemiecka.

Berlin, 8 lutego. 
*Local-Anzeigor« donosi z Rotterdamu: 
»Times« donosi z Petersburga:
Ataki Niemców nad Bzurą 1 Rawką przybie­

rają takie rozmiary i taką gwałtowność, jakich 
dotąd nie wykazały żadne operacye.

Kola wojskowe sądzą, że działania wojenne 
wojsk austryaekich i niemieckich równocześnie 
w Galicyi i nad Wisłą, doszły do punktu kulmi­
nacyjnego.

m
Budapeszt, 8 lutego.

„A z  Ujsagt: donosi: W  czasie ostatniej ofen- 
zywy rosyjskiej, która z krwawemi stratami 
została odparta, dostał się między innymi do 
niewoli także pułkownik Malcsymow, komen­
dant kiszyniewskiego pułku nr 258.

Pułkownik, k tó iy  był dowodzącym w bi­
twach w dolinie rzeki Ung, opowiadał sprawo­
zdawcy dziennikarze natarcie najgwałtowniej­
sze było dnia 23 grudnia. Celem jego było 
przełamanie austro-węgierskiego frontu i wkro­
czenie w głąb Węgier.

Cesarz Wilhelm wśród armii.
(Teł. e. k. Biura koresp.)

Berlin, 8 lutego.
Biuro W olffa donosi:
Cesarz Wilhelm odwiedził wczoraj ślązką o- 

bronę krajową w jej rowach strzeleckich kolo 
Oruszczyna na wschód od Włoszczowej.

System prześladowczy w Rosyi.
Wiedeń, 8 lutego.

„Neue Freie Presse“ z G lutego 1915 podaje 
telegram prywatny z daty: Rzym, 5 b. m.

Generał S u m a r d k o w  złożył w czasie po­
dróży powrotnej z francuskiego frontu, gdzie 
w zastępstwie cara udzielił wysokich odzna­
czeń królowi A l b e r t o w i  i dowodzącym 
generałom, papieżowi wizytę.

Audyoncya odbyła się we czwartek. Generał 
dał papieżowi zapewnienie, poparte słowem ho­
noru, że rząd rosyjski w Galicyi sumiennie prze­
strzegać będzie wolności religii. To samo zape­
wnienie dał przed niespełna sześciu tygodniami 
pan N  cl i d o w  kardynałowi sekretarzowi sta­
nu G a s p a r r i e  m u.

Od tego czasu wpłynęły do Watykanu niezli­
czone skargi na wrogą politykę kościelną, 
wprowadzoną względem katolików i unitów 
Galicyi, skargi, których pod sta wnoś e nie mo­
że ulegać wątpliwości, albowiem wszystkie po­
parte są dowodami, nie dającymi się zaprze­
czyć.

Petersburg, 8 lutego.
Rada ministrów oświadczyła się za zniesie­

niem ważności wszystkich przywilejów i paten­
tów, których właścicielami są poddani względ­
nie przedsiębiorstwa z państw, prowadzących 
wojnę z Rosyą.

Poslowii fi! irav w wfiiia
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Petersburg, 8 lutego.
W  komisyi budżetowej poseł Czemoswitow 

■omawiał cały szereg nielegalności, popełnionych 
przy aresztowaniu 5 posłów socjalistycznych.

_ Towarzysz ministra sprawiedliwości Weriow- 
kin był zakłopotany a następnie powiedział: 
Co mam powiedzieć. Posłowie socyalistyczni 
znajdują się w więzieniu śledczem.

Gengrcł fan 0 Bosy*.
Berlin, 6 lutego.

„Lokal-Anzeiger“  donosi ze Sztokholmu:
Z rozkazu cara, generał Pau zostanie na gra­

nicy finlandzkiej w  Karungi powitany przez 
generał-gubernatora Finlandyi, a dalszą po­
dróż odbędzie w  salonowym wagonie dwor­
skim. Celem podróży generała Pau ma być do­
kładne zbadanie środków wojennych Rosyi, 
tudzież omówienie najbliższych działań wojen­
nych.

Berlin, 6 lutego. 
Sprawozdawca wojenny „Berliner Tageblat- 

tu“ , przebywający w austryackiej głównej kwa­
terze, donosi swojemu dziennikowi:

Istnieje rzeczywiście zamiar powierzenia ge­
nerałowi Pau kierownictwa jednej z armij ro­
syjskich. Pau wyraził się podczas podróży 
przez Szwecyę, że wręczenie francuskiego me­
dalu wojskowego w. ks. Mikołajowi jest tylko 
pozorem przybycia jego do Rosyi. Właściwym 
powodem jest fakt, że francuskie sfery wojsko­
we nie są zadowolone z ofenzywy rosyjskiej, 
która miała zwrócić się wprost na Berlin. —  
Omawiając tę sprawę, którą Francuzi uważają 
za „kwestyę bytu“ , kierownicy wojsk francu­
skich i rosyjskich zgodzili się na to. że wybitny 
wódz francuski przybędzie do Rosji i podejmie 
akcye dla urzeczywistnienia oowyższego planu.

H o z l s a z  i s l e i s n f  d o  a r a l l  

r e s f i § M g f s

„Neue Freie Presse“  z 6 lutego 1915 przyta­
cza z dzienników' niemieckiej Rzeszy następu­
jący rozkaz komendanta naczelnego armii ro 
syjskiej Iwanowa:

Telegram do generała Scheidemana w War­
szawie.

Ze sztabu komendanta naczelnego południo­
wo-zachodniego frontu.

Przedwczoraj, podczas pobytu mego w War­
szawie, widziałem na ulicach miasta niezwykle 
wielką liczbę oficerów, lekarzy i urzędników 
wojskowych, którzy przeważnie przechadzali 
się z damami. Dowodzi to bezczynności tych 
wojskowych, zupełnego braku u nich poczucia 
obowiązku i niedostatecznego nadzoru ze stro 
nv przełożonych, którzy dopuszczają do takie 
go wydalania się ze służby.

Niestosowność ta winna od jutra zniknąć 
wszyscy oficerowie mają się natychmiast udać 
do tych oddziałów wojskowych, które są im 
wyznaczone na stałjr pobyt. Nie powinni oni 
zapominać, że się znajdujemy obecnie wobec 
wojny. Oficerów, pozostających bez komendy, 
najpóźniej jutro dostawić należy do rozporzą­
dzenia komendanta mojego sztabu, celem od­
komenderowania ich do oddziałów' wojsko­
wych, potrzebujących uzupełnienia. Wszyscy 
oficerowie i urzędnicy wojskowi mają w  czasie 
wmjeimym kształcić nowozaciężnych, albo w y­
pełniać inną, sobie wyznaczoną służbę.

Wolne godziny wypoczynku należy przepę­
dzać przy oddziałach wojskowych. Wszelkich 
wykroczeń należy unikać, by nie dawać woj­
skom złego przykładu i nie podkopywać zau­
fania. I  w  a n o w.

U M a  ćrAery w Pstersbarsu.
(Teł. c. k. Biura koresp.)

Hamburg, 8 lutego. 
sJIamburger Nachrichten« donoszą przez 

Sztokholm, że w Petersburgu wybuchła epide­
mia cholery, która się zwiększa. Było wiele w y­
padków śmierci.

M r i i s i i i i  f r a s c u s M e  

o  p o ls k im .
Berlin, 8 lutego.t

»Vossische Ztg.« donosi z Genewy:
Gustaw' Herve w  piśmie swojem »Guerre So- 

ciale«, omawiając rzekome utworzenie legionu 
polskiego przy armii rosyjskiej, twierdzi, jakoby 
20 milionów Polaków czekało na oficjalne o- 
głoszenic rządu rosyjskiego, że utworzona zo­
stanie armia polska.

Za zgodą rządu rosyjskiego —  pisze Herce —  
utworzy także Francya legion polski, ao które­
go zgłosi się co najmniej 109.000 Polaków z 
Ameryki.

W  ten sposób skończy się w-ojna przed upły­
wem 6 miesięcy, bez pomocy Japończyków, 
Włochów', lub Rumunów. (Jak zwjdde, tak i te­
raz, okazują Francuzi zupełną nieznajomość 
stosunków i oryentacyj polskich pod obcemi za­
borami. Przyp. „N. Ref.“ ).

Wzajemna pomoc finansowa 
trójporozumisnia,
(Teł. c. k. Biura koresp.)

Paryż, 8 lutego.
Konferencya ministrów skarbu uchwaliła 

zjednoczenie wspólnych finansowych i wojsko­
wych środków dla dalszego prowadzenia wojny 
aż do zwycięstwa i wzajemną pomoc finansowy 
zarówno dla prowadzących obecnie wojnę, ja- 
koteż dla tych, które w przyszłości przyłączą 
się do trójporozumienia. Wszystkie mocarstwa 
mają podjąć wspólną pożyczkę. Uchwalono po­
czynić zakupy u państw neutralnych wspólnie 
i dla Rosyi stworzyć łatwiejsze warunki ekspor­
towe.

Pokrycie wydatków wojennych w Rosjd.
Paryż, 8 lutego.

Rosyjski minister skarbu Bark oświadczył 
współpracownikowi »Tempsa«, że _R«sya po­
krywa tak samo jak Francya i Anglia wydatki 
wojenne przez pożyczkę wewnętrzną, przez po­
życzki w państwowym banku rosyjskim, oraz 
przy pomocy kredytu, udzielonego przez An­
glię- ___________

Sfraft mń
(Telegr. c. k. Biura koresp.)

Lyon, 8 lutego.
2.Lyon Rep.« donosi z Paryża: Strzeżenie Pa­

ryża przez aparaty lotnicze przeprowadzane jest 
bardzo ścisłe. Dwa niemieckie aparaty lotnicze, 
które się zbliżyły do Paryża, zostały zmuszone 
przez lotników francuskich do odwrotu.

' a0 ioterwenoye na rzecz Burce w
Ciel. c. k. Biura koresp.)

Paryż, 8 lutego.
Grupa deputowanych zjednoczonych socja­

listów poleciła deputacył udać się do Delcasse 
go z prośbą o interwencję u rządu rosyjskieg 
na korzyść Burcewa.

Zamierzony naoad angiefsfu 
na Hokrdyę.

Naruszenie prawa międzynarodowego.
Wiedeń, 8 lutego.

»W . Allg. Ztg.« z 6 bm. przynosi nastepujacr 
telegram z Berlina:

_ W  tutejszych politycznych kołach posiadają 
nie ulegające wątpliwości -wieści o kolosa lnem 
naruszeniu prawa międzynarodowego, które za 
mierzyła Anglia w ostatnich czasach celem zła­
mania przewagi militarnej Niemiec. Wedle nie- 
mylnych stwierdzeń kół tych chodzi tu nie 
mniej, jak o oczywisty zamiar angielskiego rzą 
du złamania neutralności Holandyi i zajścia z 
tyłu  ̂armii niemieckiej w Belgii przez wylądo­
wanie ■wojsk na holenderskiem wybrzeżu. Na 
ten to cel w  rzeczywistości przeznaczone byiy 
wielkie angielskie transporty wejsk, które rze­
komo służyć miały do wzmocnienia frontu an- 
gielsko-franeuskiego. Tem się tłómaczą też za­
warte w niemieckich pismach doniesienia o sil- 
nych ,zarządzeniach fortyfikacyjnych w  Ant­
werpii i teraz pojmuje się tajemnicze zresztą o- 
świadczenia holenderskiego ministra 
wnętrznych w niderlandzkiej Izbie, który na 
pytanie, dlaczego Ilolandya mobilizuje sVoją 
armie, odpowiedział, że nie jest w prawie dania 
wyjaśnień co do tego punktu.

Czy plan ten teraz jeszcze przyjść może w 
wykonanie, skoro blokada niemiecka zamierzo­
na została nad wodami Brytanii, nic da się o- 
kreślić. Gdyby jednak rząd niemiecki nie miał 
był dość wcześnie najdokładniejszych wiadomo­
ści o tem zamierzonem złamaniu neutralności, 
nastąpiłby z pewnością poważny zwrot na tea­
trze wojny. Zdaje się jednak, że i gabinet ho­
lenderski przygotowany był na tego rodzaju 
niespodziankę, gdyż na to pokazuje inobiiiza- 
cya holenderskiej armii, i nie ulega najmniejszej 
wątpliwości, że Ilolandya neutralności swojej 
energ-icznie bronić będzie. Pokazcało się raz jesz­
cze, co strony neutralne myśleć mają o przy­
jaźni i dotrzymywaniu wiary jwzez Anglików’.

Hm  stntt? (nneisHJej i t e ta f i i? } .  
ranyiKfW i tn?!s'; ej,

Kopenhaga, G lutego. 
„Berlingske Tidende11 donosi z Paryża: 
„Temps“ ogłosił 12 francuskich i angielskich 

okrętów' handlowych, o których zaginął-wszel­
ki słuch. Istnieje przypuszczenie, że okręty o-, 
we, mające łączną pojemność G8.080 ton, zgi­
nęły. Przeważna część ich płynęła do Ameryki 
południowej.

Istnieje przypuszczenie, że r.a oceanie Atlan­
tyckim znowu podjęły akcyę krążowniki nie­
mieckie, zwłaszcza krążownik „Kronnrinz Wil- 
helm“.

B l s i m ś i a  A a f f H i ,
(Tcl. c. k. Biurs koresp.)

Kopenhaga, 8 lutego.
W  sprawie blokady angielskiej pisze ,JVu- 

tiken“ , że Niemcy zapewnie chcą w pierwszej 
linii przeszkodzie" transportom wojsk angiel­
skich i dowozowi broni-z Ameryki.

W  każdym razie byłoby pożądanem, aby An­
glia wyraźnie zaprzeczyła twierdzeniom, że an­
gielskie okręty otrzymały rozkaz tajny uży­
wania flagi neutralnej, gdyż w przeciwnym ra­
zie powstałaby szkoda dla handlu okrętowego 
wszystkich państw neutralnych.

ozyzn̂ aneRozruchy rolne i dr
we Wltszueh.

Wiedeń, S lutego.
j>Nb Fr. Presse« z G lutego 1915 podaje w i 

domość z »Corriere della Scra« z daty 5 bm.:
. z  powodu podrożenia chleba stało się poloż 

nie w Apulii wielce poważne. A gitacja  oga 
nęła całą prowincyę Bari. W  M;nervinc Murg 
miasteczku prowincyonalnem^ o_ 20.0G0 ini
szkanców,’ przyszło do w'alki między robot: 
kami rolnymi i właścicielami dóbr, przyczem 
obu stron używana karabinów i rewołweró- 
Karabinierzy^ rozpędzili wałczących. Pozosta 
jedn ak  na miejscu dziesięciu rannych od strz 
łów. Toczeni robotnicy rolni o No sil i strajk "  
neralny.

Tymczasem rząd rozesłał zboża chlebne < 
Sycylii, Apulii i Weneeya w cenie po 38 liro 
za centnar podwójny. Wiele zarządów gmin 
świadczyło wszakże, że bez finansowego pop: 
cia rządu nie będą mogły zboża zapłacić goto-
kiT

Now-ą agitację rozniecają winiarze z powoi 
nadmiernie podbitych cen witryolu miedzian er: 
służącego do polewania latorośli winnych d 
ochrony przeciw w'szom. Winiarze obawia 
się o przyszłe winobranie, wynoszące roczn 
40 do 50 milionów hektolitrów- wina, na wyp 
dek, gdyby rząd nie poczynił kroków p o t r z e
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Dych dla przywrócenia zakazanego przez An- 
przywozu miedzi, służącej do wyrobu mie­

dzianego witryołu.

Portugalia przeciw wojnie.
Genewa, 6 lutego. 

Madrycki „Liberał" donosi z Lizbony: 
Oficerowie floty portugalskiej przvlączyli się 

fto oficerów armii lądowej i żądają również, a- 
teby nowy prezydent gabinetu, generał Pie- 
mento Castro ogłosił i zabezpieczył neutralność 
Portugalii.

rsoflly o pokó].
(Telegr. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 8 lutego. 
Jak we wszystkich kościołach katolickich w 

Łuropie, tak też i w kościach dyecezyi wiedeń- 
akiej odbyło się wczoraj na zarządzenie papieża 
uroczyste nabożeństwo pokojowe z wystawie­
niem PN. Św. Sakramentu. Kardynał Piffl nie 
mógł być z powodu choroby obecny na uroczy- 
stem nabożeństwie w kościele św. Szczepana. 
Z Dworu byli obecni aTcyks. Franciszek Sal­
wator, arcyks. Walerya z dziećmi, arcyks. Ga­
bryela i Alicya, córki arcyks. Fryderyka.

P. N. Św. Sakrament był przez cały dzień wy­
stawiony. Wieczorem odprawiono różaniec i mo­
dlitwę, ułożoną przez papieża o rychły pokój.

dynku szkoły im. Władysława Jagiełły przy placu 
św. Ducha.

Damy rekanstilescyjtie tild ź:łnisrzy.
(TeL c. k. Biura koresp.)

Wiesbaden, 8 lutego.
Utworzył się tu komitet dla tworzenia do­

mów rekonwalescyjnych dla członków armii i 
floty austro-węgierskiej i tureckiej. Hotele i pen­
syonaty w rozmaitych miejscowościach kąpie­
lowych mają być zamienione na domy rekon- 
walescyjne.

Jzdnortrwy pad tM  eojeony.
(Telegr. c. k. Biura koresp.)

Berno, 8 lutego.
Dla pokrycia wydatków, spowodowanych 

vojną, wprowadzony będzie jednorazowy po­
datek wojenny, z którego wyłączone są mająt­
ki poniżej 10.000 fr., oraz dochód poniżej 2.500 
fr. rocznie. Podatek wymierzony będzie progre­
sywnie od jednego do 15% od majątku i od 
Vi% do 8% od dochodu. Podatek będzie jedno­
razowy.

K R G H IK E .
Kraków, 8 lutego.

Następny numer „Nowej Reformy« ukaże się 
dziś o godz. 2.30 po poł. W razie Dotrzeby wyda- 
my wcześniej nadzwyczajny dodatek.

Ks. arcybiskup Symon. Wczoraj nastąpiło po­
lepszenie w stanie zdrowia ks. arcybiskupa Symo- 
ma>. chory odzyskał przytomność, gorączka zna­
cznie spadla. Wczoraj rano odwiedził chorego ks. 
arcybiskupa książę-biskup Sapieha.

Z teatru miejskiego. Dzisiaj t. j. 8 lutego ko­
mitet pań krakowskich pod protektoratem p. ge­
nerałowej Amalii Kukowej i księżniczki Cecylii Ra- 
dziwiłłównej urządza przedstawienie amatorskie, 
połączone z koncertem, w sali teatru miejskiego 
na rzecz dotkniętych skutkami wojny. Współ­
udział między innemi przyrzekli: p. llarya Ożegal- 
ska, prof. Ludwig, Józef Stępniowski i prof. Wa­
lewski.

Na program złoży się: 1) »Dziewiczy wieczór*,
akwarela sceniczna w 1 akcie G. Zapolskiej, ode­
grana siłami amatorskiemu oraz 2) część koncer­
towa. Pp. Stępniowski, Ludwig, oraz Marya Oże- 
galska odśpiewają szereg pieśni polskich, p. Wa­
lewska oddeklamuje wiersz A. Waśkowskiego p. t. 
>Melaneholia«, p. Dobrzańska odegra dwa utwory 
Wieniawskiego na skrzypcach.

Na zakończenie żywy obraz p. t. »Głódc we­
dług Grottgera. Początek o godzinie siódmej wiecz.

Odwilż. Zima nie wytrzymała długo. Po kilku 
pięknych mroźnych dniach nastała odwilż i znisz­
czyła malowniczy krajobraz śnieżny. Zwłaszcza 
w dniu wczorajszym temperatura bardzo znacznie 
się podniosła, rano termometr wykazywał zaledwie 
4 stopnie zimna, śnieg tajał szybko tak, iż wie­
czorem chodniki i ulice zamieniły się w brudne 
bajora.

Niedziela wczorajsza minęła dziwnie monoton­
nie, nie działo się nic i' nie stało nic nadzwyczaj­
nego. Nawet kawiarniani strategicy nie wymy­
ślili wczoraj żadnego planu i nie zatopili ąpi jedne­
go okrętu angielskiego.

Nadawanie prywatnych depesz z Krakowa. Do­
nieśliśmy wczoraj rano, iż z dniem 7 b. m. rozpo­
częła w gmachu tutejszej głównej poczty urzędo­
wanie komisya dla cenzurownia depesz. Komisyę 
tę powołała do życia Komenda tutejszej twierdzy 
w porozumieniu z inspektoratem pocztowym w Kra­
kowie. Manipulacya przy nadawaniu depesz z Kra­
kowa jest następująca:

Wszyscy wysyłający depesze prywatne muszą 
najpierw udać się do komendy placu przy ul. Po­
selskiej i tam wystarać się o pieczęć na telegra­
mie i klauzulę >Anzunehmen« lub »fur Militar- 
zwecke*. W ten sposób potwierdzony telegram na­
leży jeszcze przedłożyć komisyi w głównym gma­
chu pocztowym, która po ocenzurowniu depeszy 
zaopatrzy ją swoją pieczęcią i klauzulą »censuriert«. 
WTtedy dopiero urzędnik przyjmie depeszę do wy­
słania jej z Krakowa. W inny sposób depesz pry­
watnych z Krakowa wysyłać nie można.

O przesyłki prywatne z Krakowa. Ze wszystkich 
stron dochodzą skargi publiczności, iż na poczcie 
krakowskiej nie wolno jeszcze przyjmować prywa­
tnych przesyłek, nadawanych z Krakowa na pro- 
wincyę lub do innych krajów monarchii. Dotąd 
•wolno wysyłać z Krakowa tylko paczki urzędowe. 
Tysiące rodzia miewka poza Krakowem, którym 
wskutek isthiejącęge stanu rzeczy na poczcie nie 
można wysłać ani pocztą ani koleją bielizny, u- 
brań i t. d. Skutki tych stosunków najdotkliwiej 
odczuwają naai uchodźcy. Kompetentne koła kra­
kowskie wiany się bezzwłocznie zająć tą sprawą 
i poczynić kroki w ministerstwie handlu o umożli­
wienie wysyłania przesyłek z Krakowa także oso­
bom prywatnym.

Uczniowie kl. III 'posp.-szkoły im. św. Floryane 
mają celem rozpoczęcia nuuki zgromadzić się we 
wtorek dnia 9 b. m. o godz. 2 po południu w bu-

Pożar w pracowni. Wczoraj rano około godziny 
szóstej rano zaalarmowano straż pożarną, iż w pra­
cowni brązowniczej p. Seipavprzy alei Mickiewicza 
pod 1. 21 wybuchł pożar. W parę minut przybyła 
na miejsce tutejsza straż ogniowa i zabrała się do 
ratunku. Pożar był znaczny, palił się mianowicie 
sufit pracowni. Po dwugodzinnej pracy udało się 
straży ugasić i zlokalizować pożar, który zagrażał 
rozszerzeniem się na- cały dom.

Licytacya surowej bawełny. Izba handlowa i 
przemysłowa w Krakowie zawiadamia interesowa­
ne firmy, że we wtorek, dnia 9 b. m., odbędzie się 
o godz. 3-ciej po południu w wiedeńskiej giełdzie 
towarowej, I. Bórsegasse 6, licytacya większej ilo­
ści surowej bawełny, zarekwirowanej przez c. k. 
ministerstwo wojny.

Ewentualne zgłoszenia, jednak tylko dla celów 
dostaw wojskowych, przesiać należy jaknajrychlej 
pod adresem „Vereinigte Oesterreichische und 
Ungarische Baumwollzentrale“ , Wien I., Mariathe- 
resienstrasse 34.

Bliższych informacyj udziela krakowska Izba 
handlowa i przemysłowa, Wien I., Stubenring 8-10.

Z życia Polaków w Ołomuńcu. Piszą nam: W 
barakach wystawionych specyalnie dla rannych żoł­
nierzy w Ołomuńcu leczy się około 100 żołnierzy 
narodowości polskiej, w tem znaczny procent le­
gionistów. Żołnierze ci mają nadzwyczaj troskli­
wą opiekę lekarską, brak im jednak polskich ga­
zet i książek oraz polskiego towarzystwa. Poza 
lekarzem i obsługą nikt się nimi nie zajmuje. — 
W Ołomuńcu przebywa bardzo wielu uchodźców 
polskich z Galicyi, jednakowoż nie widać ich wca­
le w szpitalach, mieszczących rannych Polaków. 
Uchodźcy nasi, którzy znaleźli tam chwilowe schro­
nienie, powinni bewarunkowo zwłaszcza majętniej­
si zainteresować się rannymi żołnierzami, pocho­
dzącymi z Galicyi. Lekarz zagoi rany żołnierzo­
wi, ale któż ukoi jego tęsknotę za krajem, rodziną, 
za wiadomościami z Polski. Któż to uczyni?

Słychać, że ogółem uchodźcy nasi niewiele zaj­
mują się rannymi żołnierzami. Oczywiście mamy 
tu na myśli bogatszych ludzi, a nie biedaków, sa­
mych potrzebujących pomocy.

Pisma i książki polskie dla rannych żołnierzy 
można posyłać pod adresem: Stanisław Heynar,
k. u. k. Epidemie-Baraćken, Salzergut bei Olmiitz, 
Mahren.

Prześladowania w Rosyi. „Neue Freie Presse“ 
z 6 lutego 1915 donosi na podstawie „Rieczy“ , że 
w Warszawie uwięziono i postawiono w stan o- 
skarżenia c z t e r d z i e s t u  w y b i t n y c h  P o ­
l a k ó w ,  między innymi prezesa towarzystwa le­
karskiego i prezesa Komitetu centralnego polskich 
towarzystw dla niesienia pomocy dotkniętym woj­
ną. Obwinieni są o sympatye austrofilskie.

Tenże dziennik podaje za „Russkoje Słowo“ , 
że w K i j o w i e  wzięto w p r z y m u s o w y  za­
r z ą d  o k o ł o  s t u p r z e d s i ę b i o r s t w ’ n ie ­
m i e c k i c h ,  wartości wielu milionów rubli. — 
Zamknięto również pałac hotelowy, będący wła­
snością poddanego austiyackiego. Rząd zarządził

N O W A  R E F O R M A

wygnanie nawet tych Rosyanek, które zamężne są 
za poddanymi niemieckimi.

Zapomogi dla dziennikarzy i literatów w War­
szawie. „Kuryer Warszawski11 donosi: Z pośród 
pracowników’ różnych zawodów wolnych i dają­
cych utrzymanie licznej inteligencyi, w najgor- 
szem położeniu materyalnem znaleźli się dzienni­
karze i literaci. Możność normalnego zarobkowa­
nia w dziedzinie publicystyki, dziennikarstwa i li­
teratury spadla do minimum. Wobec tego zaszła 
konieczność wspomagania dziennikarzy i litera- 

. tówT, którzy utracili wszelkie źródła utrzymania. 
Pomoc dla pracowników pióra zorganizowało 
Towarzystwo dziennikarzy i literatów oraz Kasa 
literacka, która również udziela zapomóg pienię­
żnych. Jednakże fundusze tych zrzeszeń są już na 
wyczerpaniu, a potrzeby wzrastają z dnia na 
dzień. Zaczęto myśleć o jakimś stałym zasiłku i 
zwrócono się o pomoc do centralnego komitetu

Poniedziałek, 8 lutego 1915.

Przez Administracyę „N. Reformy" 734 K 20 h; 
przez Administr. „Czasu11 447 K 36 h; firma Bra­
cia Rolniccy 124 K 8 h; funkeyonaryusze kol. sta- 
cyi Bonarka (przez p. Litwaka) 34 K; Cech komi­
niarzy, zamiast wieńca na trumnę ś. p. P. Rehma- 
nowej, 30 K; firma R. Aleksandrowicz z puszki 
9 K 4 h; II. Będzikiewicz 5 K; przez Uniwersytet 
ludowy 2 K; M. Karlińska 60 h.; razem 1386 K 
28 h.

Z uznaniem podnieść należy ofiarność firmy 
Bracia Rolniccy (Rynek, róg Siennej), która z wła­
snej inieyatywy przeznacza stale od sierpnia na 
rzecz Skarbu 1 % od gotówkowego utargu i przy- j 
sporzyla w ten sposób kilkaset koron. Byłoby nie­
zmiernie pożądanem, żeby tę myśl podjęły i inne 
znaczniejsze firmy kupieckie naszego miasta, te 
zwłaszcza, których obroty w obecnych stosun­
kach raczej się wzmogły. — O zgłoszenia w tym 
kierunku uprasza Oddział zasiłkowy N. K. N. 

Oddział zasiłkowy N. K. N. mieści się: Rynek

(Artykuły w tym dziale nie poehedzą od 
redakcyf.)

Poszukiwanie zaginionych.
Marya Truszkowska z Nowosielec ad Prze­

worsk i rodzina Szafranów z Erzeżan, obecnie 
Biloyice ad Berno (Morawy), Komeńskeho 131, 
prosi krewnych i znajomych o wiadomości.

Leonard Maywald, sierżant sanitarny ze 
SUyja, obecnie Ileś. Spital Nr 1 w Rosenbergu 
(Śląsk pruski), poszukuje żony Anny, synka 
Jana i rodziny Drohomirecldch. Ktoby wie­
dział o ich miejscu pobytu, raczy łaskawie do­
nieść. 1182

Bronisław Malik, kier. szkoły z Tołszczowa, 
ad Lwów, Izydor Tarnawski, kier. szkoły z Bur­
sze zowie ad Lwów, i Eugeniusz Dąbrowski, 
dzierżawca dóbr z Tustogłowy ad Zborów, za-obywatelskiego. Na ostatniem zebraniu komitet, „ UU1U11 X,. 01«. ^yue*.- . , . . ,

centralny przyznał Tow. literatów i dziennikarzy j główny 1. 22. I. p„ godziny urzędowe od 10—1 1 daml‘Ud frewnych i znajomych, ze pozostają 
1.500 rubli zasiłku miesięcznego z funduszu korni-1 i 0d 3—6. Przyjmowanie drobnych datków na Le-!J - . PosPollt- w St- Ruprecht a. d._ Raab w Sty-
tetn petersburskiego. Z pieniędzy tych mają być 
udzielane pożyczki i zapomogi dziennikarzom i li­
teratom, pozostającym bez środków do życia.

Dobre czasy dla zegarmistrzów w Warszawie. 
Jak donoszą pisma warszawskie, wśród gałęzi 
przemysłowo-handlowych, którym w czasie obec­
nym doskonale się wiedzie, stoi na czele zeganni- 
strzostwo z powodu masowej dostawy zegarków 
dla wojska i zaopatrywania się w nie prawie przez 
wszystkich oficerów. Artylerya zwłaszcza zaku­
puje dla kanonierów po kilkaset naraz zegarków, 
pułki piechoty zaś zaopatrują w zegarki wszyst­
kich podoficerów, nie mówiąc o tem, że i w kon­
nicy dążeniem jest, aby każdy jeździec mial przy 
sobie zegarek, konieczny w służbie wywiadow­
czej. — Niestety, brak towaru stoi na przeszkodzie 
pomyślnemu handlowi w zegarmistrzostwie, gdyż 
ze Szwajcaryi i Anglii nadchodzą przesyłki ze­
garków dopiero po długiej podróży, wobec czego 
na terminową dostawę nie sposób liczyć. Nadto 
przy masowej naprawie zegarków i konieczności 
obciągania ich braknie pracowników, których li­
teralnie wydzierają sobie zakłady zegarmistrzow­
skie. Złożyło się na to powołanie do wojska wie­
lu pracowników i wyjazd z Warszawy tych, któ­
rzy byli obcymi poddanymi.

Zamknięcie towarzystw niemieckich. Kancela- 
rya generał-gubernatora warszawskiego w zawia­
domieniu z dnia 13 stycznia r. b. oznajmia, że 
generał-gubernator uznał za konieczne, na mocy 
przepisów o stanie wojennym, zamknąć następu­
jące organizacye niemieckie, powstałe od roku 
1879 do roku 1907 w Warszawie: „Jacht-klub
rzeczny", „Towarzystwo poddanych niemieckich 
udzielania pomocy niezamożnym współziomkom 
w Warszawie", „Warszawskie Towarzystwo śpie­
wackie", „Niemieckie Towarzystwo Harmonia" i 
„Niemieckie Towarzystwo w Królestwie Pol- 
skicm".

giony, sprzedaż wydawnictw 
miątkowycli.

i pierścionków pa-i ryi, i proszą o podanie jakichkolwiek wiadomo­
ści o ich rodzinach, pozostałych na miejscu lub 
zbiegłych z Galicyi. "  1183-3

Ktoby mial jakiekolwiek wiadomości o miej­
scu pobytu Karoliny z Bockenheimów Lango- 
wej z 6 dzieci i staruszką matką, która 25 sier­
pnia b. r. wyjechała z Bobrki do Lubieńca koło 
Stryja —  stamtąd miała odjechać do Sianek —

Zofia z Longchampów L e w a k o w s k a  ufnarła . 0 Franciszku Bocuenheimię z Bobrki, ja- 
. t _  n  u o . . ----- .• kotcz p. Stroińskich, właścicielach dóbr Sia­

nek, raskawie donieść zechce pod adresem 
Bockenheimowie, Nowy Targ, u p. Dworskich, 
ulica Nadmłynówka 1. 14. 1199-2

Repertuar teatru miejskiego im. Słowackiego 
w Krakowie.

Poniedziałek: „Wieczór artystyczny".

Zmarli:

we Lwowie. 
Lwowie.

Pogrzeb odbył się dnia 6 stycznia we

Na rzecz skarbu Legionów polskich wpłynęły do 
Oddziału zasiłkowego N. K. N. w dalszym ciągu 
do dnia 6 lutego b. m. następujące kwoty:

lelefonlGtip i teieMfiaas

slBiesości c. t  Biuru Koresp.
z dnia 8 lutego.

Zamówienie rosyjskie w Stanach
Zjednoczonych.

Bazylea. »Baseler Nachrichten« donoszą z Me- 
dyolanu, że Rosya zakupiła w Stanach Zjedno­
czonych 25 milionów funtów miedzi.

Senat francuski.
Paryż, Senat odroczył się do dnia 18 bm.

Angielska mowa tronowa.
Londyn. Mowa tronowa, odczytana przy o- 

twarciu parlamentu, zaznacza, że sesya zajmie 
się tylko sprawami wojennemi.

Strajk w tkalniach angielskich,
Londyn. 36.000 robotnic w tkalniach zamie­

rza w najbliższym czasie zastrejkować. Powo­
dem jest żądanie podwyższenia pracy.

Zatonięcie parowca.
Santander. Parowiec »A lfonso« zatonął w 

porcie z powodu uszkodzenia. Załogę ocalono.

Czingtau.
Tokio, Słychać, że okręty angielskie będą 

mogły od dnia 15 bm. wjeżdżać do portu w 
Czingtau.

& aM ia$  t e n t ?  s ty c z n y  
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K r a b ó w ,  A m irz *  j<t Poforfe iegw .? ,, I  j».,
jest otwarty i przyjmuje od godz. 8— 19 i 2— 6

P r s f .  C z e s ła w
udziela l e k c y j  ś p ie w u  w  H o n s e r w e t ,  *
r y m u  w  w Wiedniu
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M m f a  s ir a c y ę
przyjmuje fachowy administrator-prawnik.

Zgłoszenia listowne przyjmuje Administracya' 
„Nowej Reformy" pod literami C. Z.

,Laktol“ Karmelicka, 15.
Mleko kwaśne prof. Mlsszs.iknwa.
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